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WiZELKIE PRAWA PRZEDRUKU I REPRODUKCJI ZASTRZEtONE—NADUŻYCIA SCI6ANE BĘDĄ SADOWJMlE 

Pierwsze wyniki dochodzeń u sprouie 
1 bnłfK>łvnfii HU riiłrfrinli i 
i katastrofy no Cytadeli 

Mpżllwemjest zaprószenie ognia od papierosa 
Kii tej hypotezle skłaniajcie, eksperci I wojskowi 

Natomiast odezwa rządu stwierdza: 
Był to zamach zbrodniczy 
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ensacyjne 
Od 

wsrodr acmycn 
ejyth r.ą mlefccu 
tartrofy materii 
śeie rrifiUt po wy 
przez szefa sądu 

wyniki dochodzeń wtadz 
wojskowych 

sędziowie 
major Godl 
wer, kpt. 
ntewlos | 
wy p r u stą 
przeprewachNintft 

Pi^bylPrówttief 
wojskowego pik- uanlfc I pro
kurator ppłk. isnclewski. 

Jak się dowiadujemy docho
dzenia śtedc*4 sądu wojskowe
go są na ukończeniu. 

Pismo nasze mole tui obec
nie podać garść niesłychanie 
4 sensacyjnych •zitefółów. 
Będących wynlkfeił dochodzefl 
vładz woł<:kowyei. 
r Juz pismo naske doniosło 
o eudownem oepłento war
townika stoiącego pa straży w 
pobliża procłtownlfJest to sze
regowiec z 36 % njstacionowa-
nzm prty wl. ł**nftnąr*owej na 
Pradze, nazwiskitin Juszczak-
który wraz z Innym? żołnierza-
tttf pełnił w dniu jkrytycznym 
wartę koło otochewni. 
> Szeregowiec Juszczak znaj
dował Się I 
% w odtefffo^cf l i kroków 
od miejsca wybnclB. 

Tuż preed ęrfewftłą rano zau 
i? ażv? Tutzczak, Jat Men z ro
botników wfsiedf«y z pro
chowni izanalii eurAresa, 

Juszczak Ffodrtlz.regtiJant!-
rerrl wezwał 

robotnika 
io uatychmla$f< 
Ha to. Robotnik 
wanla 1 

*dtisll «ort»facv 

fficwm wszedł do prodfewi* 

S 2 ? r o b ^ i k a 4 prochowni 
spostrzegł Juizczal .>! •'• 

Płomień. frac4łacy 
ZJEtt sfmI? wi4«i," gdz'e 
znalazł się 6w rob<§nik. 
. Juszczak uderzy!% dzwon a-
J j n j W i w tej chwili zosta? o-
pasiony, przewrócony na zi>-
2 ? i 2 2 F P a r ! y ' .n i szczepcie cna siebie, n r — 
kandtniamf 

Należy stuwaiyć, że przy 
v ejleto do prochowni, naprze
ciwko którego stal Juszczak, 
zrajdowała si* sortownia. 

W sortowni tej, gdzie było 
zajętych sześciu robotników, 

0rso«yf>vw»no nroch do 
worków 

I sknjMlć. Według opłnjt fa
chowców I tzeczotnawców. $or 
to-*rnia ta jest przesycona tak 
silnie fajami I pyłem chemfka-
ljów, 4e połar powstać moie 
przez proste zetknięcie się po
wietrza z ogniem. 

W świetle tej opfnii motltwe 
Jest zupełnie, *e robotnik ów, 
zdusiwszy papieros w ręku, 
leszcze na dworze stosownie 
do rozkazu wydanego przez 
Juszczaka wszedł do sortowni z 

tlejąca tilttorka 
resztki niedopałka, powodując 
tern samem pożar. 

Przemawia za t^m i ta oko
liczność, te — wedlu^ wyników 
badania — robotnik ów, na wi
dok buchającego nłomienia. ra
tował się ucieczka. Wybuch 
dopadł m ferfn^k na schodach. 
Zralezlono bowiem po nhn 

buty n notami. 
które —jak rozpoznał Jusz
czak — należą do te! nieszczę-
fnei ofiary Własnej nieuwagi. 

Płomień wydobywający sic z 
okna sortowni widziało kilku o-
ficerów z 21 p. p- I ci zdawali 
sobie sprawę, te 

wvbi*ch Jest ntełf"Hrnlofłv-
Nie ulega juz ż^dnei wątoli-

woścf, ze wybuch był bezpo
średnim wynikiem f>wepo płt> 
mfe»ła w sortowni. Wybuch na
stąpił v"-w , I" A • " 

| w ciągu te^nel <1O oóKorei 
minuty 

od chwili okazania się ojmia. 
Z uwafd na to, ii drzwi i okna 

były w sortowni zamknięte, p b 
rr.lenie przedostały się do głębi 
prochowni, w której znajdowa
ło się około %_, .U^..*,- . 

gfe*d« waeoiiów prochu. 
•Żadnych danych na spowodo

wanie wybuchu w inny sposób, 
lak np. przez, oodłożenie bom
by, maszyny nfekielnej lub lon
tu badania nie ustaliły. Rów
nież nic wykazało dochodzenie, 

obecności 

zrajdującyeh ale w sortowni ! 
wartowników, z których ocalał 
jedyny Juszczak. 

Za słusznością powyższej Hi
potezy śledztwa przemawia 
jejzeze pora dnia, w której wy
darzyło się nitticięscto, Jak 
również i znajdujące się poste 
rtmkl 

nie przepuszczające mś 
żadnym warunkiem obcych 

Robotników sąjeiyeh 'tr pro
chowni łączyły zaiyłe stosunki 
I byli oni najzupełniej śwJadi-
mi Rrotącego im nlebeznieczeó-
rtwa, wobec czego narażenie 
przez Jednego z nich na nie
chybną śmierć swych towarzy
szów uważać należy za niepra
wdopodobne. 

Dla ścisłości oismo nasze 
czuje się w obowiązku za
znaczyć, ie dotychczas hlnote-
m najbardziej obwarowana aie 
n.ote uchodzić 
tn be^wwłwinta ftmwri%!w«. 

a to tembarH^ici, że śledztwo 
wojskowe, iak wspomnieliśmy 
rH>wyieł. nie ro«tato Jeszcze de
finitywnie ukończone. 

Śledztwo 
W sobotę wieczorem odbyta 

się konferencja u prokuratora 
wojskowego o. pł. Janczew
skiego, w które! wcięli udzfał 
przedstawiciele władz admini
stracyjnych: komharz Szym
borski, nodkom. Keller, nod-
kora. Budzyński, prok (Trato? 
Sądu Apelacyjnego Zygmunt 
Hubner I p. naczelnik policji 
śledczej Sonnęnberg;. 

Długotrwała wymiana zdań 
r.te doprowadziła łcsrr-'!» do o-
statec/«h'. go skonsolidowani-i o-
pjnj. , , :" 

Śledztwo skoncentrowano o-
statnlo w rekach prokmatoirów: 
warszawskiego woiskoweg© są 
du okjrjgowego pułk. Jimczew, 
skiego, sądu apelacyitte*o — 
HGbnera, oraz sądu okręgowe
go — Rudnickiego, przy udzia
le sędziego sadu apelacyjnego, 
p. Wejtko, który prowadził dot 
chodzerrfa w sn^wie bomb w 
a#»«s j r t ide . Jak wiadomo do* 

Szkic sytuacyjny miejsca Katastrofy 
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Praghąc możliwie wszech
stronnie wyjaśnić przyczyny 
katastrofy pracownik nasze
go pisma udał się do p. komi
sarza Rządu z prośbą o wy-
wiad« 

Pomimo wielkiego nawału 
pracy p. komisarz Rządu, Jar-
n iv łowicz, znalazł chwilę czasu 
aby udzielić ńatn następujących 
wyjaśnień: '. '•""• 4 

— Czy pan komisarz 'może 
powiedzieć, łąka była przyczy
na kataa*r*iy — nieszczęśliwy 
wypadek cay zbrodniczy za
mach? 

— Nąia^ie śledztwo, które 
jesi prowadzone z całą energią 
ni# ustaliło teąo ostatecznie — 
Jednakże wszelkie nici mowa-
dzą do tego, te jakaś zbrodni 
ezo ręka odważyła się na tę po
tworną zbrodnię. -' *" 

cze oddano &> dyspozycji wy
miecionych prokuratorów, któ
rzy pro.T/adzą dochodzenia z nie 
$łcbnąci energją- *• "* 

Wczofal wieczorem PP. Jajn-
czewski, Hubner i Rudnicki od
byli tisnidę w celu ustalenia Ji-
nfl wytyicafej śhedztwa. 

Należy się soodziewać, że do
chodzenia, które obecnie idą w 

iak nas informują, 
r
t
ur?<«isp«ra *** « ś koło miejsca katastrofy Jakichś wyników-

innych o s d k w t o robc-tnficdw ^ W ^ ^ I W e w ^ ^ w y k « p ą w 

. kiHm k^emnlfRch, będą w naj-
chodrf-t la .te nie dały żadnych fciiższym cj-asie ukończone, o 

c»em nie omieszkamy zawiado
mić Czyt>lnjkiów, 

— Czy ustalona Już Jest licz
ba ofiar katastrofy? 

— Trudno jest narazie usta
lić zupełnie ścisłą ilość, jednak
że cyfra zabitych i ciężko n n -
nych nie przekracza 100 osób-

Muszę tutaj podkreślić z ca
łym uznaniem spontaniczny od-

[ruch społeczeństwa, które na 
pierwszą wiadomość o kata
strofie, masowo rzuciło się do 
niesienia pomocy. Zaofiarowanie 
środków lokomocji $ a tran
sportowania rannych było tak 
wielkie, że musieliśmy cały ?ze-

freg pojazdów odsyłać z obawy 
przed zatarasewaniem drogi. 

— C«y Bierni obawv, aż-aby 
zdenerwowanie wywołane gro
zą katastrofy spowodowało Ja 
kięś riepoż^dane odruchy wt 
strony mas? '*•••';;... 

— W tej sprawie 
środki zostały przedsięwzięte. 
Na miasto w dzielnicach , M J -
bardfciej zagrożonych, polecałem 
wysłać patrole policyjne, "pie
sze i konne, które dostały pote-
cew© aresztowania wszystkich 
tych, któryby próbo-wali pod-

Jbur^ać masy. ' r'< 
Przy okazji muspę wyra^łć 

specjalne uznanie dla pofłcił"«a 
jej snrężystą i pełną poświęce
nia służbę. ••• ,-•'•*•* • 

Pomimo grożącego niebez
pieczeństwa dalszych - wybu

chów policja pod wodzą pp, 
Ladwlkowskiegt, Czynfowskte 

ffrj i Chartemagi e'a nie tylko 
pracowały nad 2 ibejpleczęnteri 

i porządku na mi # c ą wypadku, 
I l tet niosła pow ac przy wjrdo-
bj»Aardu % grosów zabitych J 
rar.nych, # . '"łT*-"**" '' 

— Czy pan k >mlsarz ma za
miar wydać ialt Ie zarządzenia 
ograniczające c< lem uniknięcia 
możliwych eks< •sów?,^'^""-'^ 

— Nic podoi nem, jestem 
przekonany, U Warszawa ze 
skupieniem I P< wafą przyjmie 
straszną katas rofę. która fe 
spotkała, jedna! że fpios ten nie 
powinien w nil zetti wpłynąć 
na normalny ryb życia co
dziennego, c* ' "•'• J> '••<' • -f. 

— Jednem słowem part kom! 
sarz uważa, że spokój w War^ 
szawie Jest z«p« wniony. ^\ 

— Twierdzą t ) t całą pewno 
ścią4 Normalne nu I spokojno-
mu życiu Warszawy nł& nie 
zagraża, Władte bezpieczeń
stwa dołożą wszelkich starań, 
aby w możliwie najszybszym 
czasie wyjaśnići powody wy
padku, ewentualnie wykryć 
sprawców zbroqni. '"• \ tf.- _-/t" 
* śledztwo prowadzone z całą 
energją. jak wyżej zaznaczy
łem dało już powód do dqkó>>. 
nania pewnych) areśaUowaii- ł 
nie ustanie dotąti.jidopókj ctłej 

zapełni* ple 
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Odezwa Rządu 
OKyw. i f ł ł c f 

JljTKfodnle^a t c k | dokniMf.t w 
'dniu d f N l r ) i / v m || ?fiiu.i«'-liu w 
i tpl i i V P a ń s t w a , ; | | ł r /p / u -VI I I 
dłicnle w i H t w I r f i t r p t o f h n w t t i 
w c y t n d H l WMiaipw.kle.l , S i n 
kl lkml/ l r^ l i i t o f h f w / . iMtyel i I 

' rnut iych. / .o fn ic i /y I l oboh i l 
kOw, w n a w e t ko|»iłl 1 i l / I n I. 
o t o w l d o o / h s t! . t | lcP'>lwo tej 
z h t o d n l p o r a «?l|pd!»itil w M e 
m i l i a r d ó w Wvr i f i « | e# iw l I prd* 
h^| i»sljibU*iH.i <<n,u\ów oh io i ty 
f b c / p l e o f f r t s t w . i 1 'arKtwa 
S/.ct«lliwrmu prtypadkowl Je-
dynie rawlflccmć nattfo t t 
wybuch ob|*ł ivlkp erątf $khv 
dów anuinlcll. * tefit »iimetn nie 
poc iągną! <* »«bfli n i eob l i cza l 
n y c h w p r o s t o f h r j w >v»'li1 l u d / 
kifin I iMtfichici-ii - /nlszc/ei i la 
całych d/lelnlc miasta 
;•, Rząd R/re/vn)ispnlltel nfc 
spełniłby obnwlnlkii. udyhy w 

i 

łaUrf i|iw|l| nłr iiawł.-ulouill 
U i l f i ' t ; o N a r o d u >• lilł łl»r#|»l»-^ ?prt 
i i l w l r IriKlt* /u t t , i* r t pi* n M v l -
f ko r n - r t f l i n u iłlc* hodftj ! •.:»-
; l l i rn i l l l'V|iMVł PrtP-.tW:! 
i P u n*-|)ltiii li i o l i o i u m;i*f tłu 
! i H i i l r T»t«ti;l» W l ó ' i i v * " h Ullrt 
A im li Pttl-.M I ,*.uti:n h.ti II IM II 
I .'.iiU-cm.i .kolejowe ttybudł 
iljtJsJrJk.-y I* sI nowym Iłisklil-

w*lkl t p*n**włłwo*Vłn pnhką 
W,ilkl, p t o w . i d - o s i r ł ml Uli 

>!K Ko * - e ; u tiii l ó ^ n w h m i l a c h 
tycia p.uWwowego <K,-tr-
niańki 1'ob.lii aąfrtnii--i. pod-
kopvv:'ric zaufania «io w\**.t-
gt> J>«nvtw;i. szerzenie /in-niu 
W i W m t i / i u ^ o W t M t k i r n i l ś r ó d 
ktunf. wv/VNk| \vnnb* r i e » k i r " o 
po ło . riif.i o u i z w y t w a r z a n i e 
ehielych /.-itmratn w /ycln k"«> 
s p o d u r r . - o m P a n s t w a . fWtfSZ-
kadzanie naprnwfe tktrbtt 

nr***/ tii«-lio#ie« Nic n niemu 
i p e k u h . Ir fłeJiWfcO".M« | c>, i r , 
MMtlrMowr, i/fMi /,«»* f towip-
k**/Niiu l d t n 7 y / i i v . W y W o | y W ; i -
nlr ni l-MIIMW JI|I Misi j r o / r . o i v 
»/i-iilti / i iu .H/p i i i j (v>t! Munrl i t 
liitburiel o t o d io i i ł I 'u in lk l 
{ii vi kilki ,* Piir1*;fvvfiM 

N.i li ni (Ii* t loko i i i i i i i i ii h.Kij 
w *fotley zbrodnia miała spro 
wadzić" -lir l'«ri«twle popłoch i 
,Minli,-./.iiik', IIMJ«W« ułatwić 
*V«i--łoiii \vv\vrolnwvui /«<f.i 
ni r P . ' i V ( u y Ołlii . iun.l / f u i l c 
j /muru clrsu. , ^ ' j 

Pr?vsredł na Polskę c*ai 
•.V(»liiei rozprawy i JaJ#wroKfH 
11,1 *. +. 4 •'•tif-

Nie ,*nst«f on Piąóu ntepny-
frfitmv;itvm Afr. w rrt'V,iH 
l i . i r t / i ' / l-łijudrMi. ifofow viii d o 
Ml«f |łv<» miHleilv Naród 1 ni n 
tad ipiikół ł » / W ; I K ^ JakUb 
prtyklad duła d?l< si< 

mm m 

Pifąd |wi*7\iiil /;irrtą>1/niil.i 
f ł f t łh k tnWWIir l>o t i . - rh i | I ,'|||tafc-< 
i r n i pMri^IWsi, i| ''.vi. 1 idolu o«1po 
-Ali-i1/ltiltto<i l I i ii'.!łU'CTo liiirt 
obo\v| : |^kt i , v . / v v , ' j \ v . / v - - l k l U 
pii (Mikku i / n l t i i y i l i olr^ i\-,i|n|| 
do \v*!»«*'ł<l*l«fon1ił I po-.łii<-|tu. 

W f . i s ' i i \ v ; i . i lu H | i i i / . | . ' i c i i i i l . ; t 

l « i , l f . . • • • • - f . ' • • • ' \ . -r • • 

l»rt*oi Rady Młńi^łinw 
C ) Wlnewty WH«*. 

M l n l a ł ł " * l r Piof . i>r S^uJ -
njaw (JtMMrt̂ kl. Pi- Wl4dval:i«r 
Kłertilk, |»t W.wian f^ayda, 
Oen. bf- BhiiH-.łiw S/(-»tyki, 
M Włada ł i w Ku- hai kb Si a. 
ufała w Nouro.lu mskl, Jerty Ho 
<^lekl. fn#. MMI l.ui Stydhwakt.l 
Ii.ż A n d r / H Mn. i r ^ l . •. I;m Mo \ 
s?C7,Vi'r-kl, Prof- I n ; . |)f. I-u 
I nptisfifMrft Stefan bimMuki. 
^taidsIl^yCMrcIli. '* 

Kondolencle mocarstw obcych 
W i l t i f ia ła^i-*fi.»ai I * # «J*Ł» ^ ł » s . M l f . , 1 , . ^ . . , ji. .^ * . W dniu w/or'»|*/.ytti *lnw!ll 

*lc- u pttfin Miln|;»ni tDtąw -tu-
f l a i i l i - / n y , U )ti>%|owlif ^ t . l l i ow 
/ l r d n o r * o f i y i - | | A inu ryk t Pó l 
no. ni»|. |.'n|Mililik| CrunCink lo l , 
H,>n;i i tui | [ I Pot i lMńl l l l o r a * 

\ Afs '' '* rA 'rf" , 'dsititartakl, 
c!nń«ski i r'iiurtskl i wyru/Hi mii 
WVr;i»y w.<(C. ł i : m |., t , , „ W O s j „ 
katiiMnify trvl»u«liu procliow 
ni, \ - -,--

*r ,o | ) , tu r niibi-lowujii Û> Iml / in i 
^ ' ' | , j - : > i ! ' . - U •> lMr!;i '-,,. | | N,1 IW-
ml " ' ió . -nv. li piin!..l,i« II | i . / M a 
u io iu - k u i n k i U k i i i / y * 4r<Mlk«t-
i»M oiwlHMikoAMiTii A;. M a ł o od 
fttiłMcb.'uv. p t i roM/i i i iifwl w a ł y 
bandf i#y I ł «| 

Pi>i | u ii . H U ii I M i j / i r 

W h t l f r w ^ h k n w . ' /m. )b | | i /o . . 
W0lv w./y().|«. .,;,„„„ |,,„|v , | | ; 
/ a i f i u i*, k l ó t t i n i 

i»r*tw«*a 4 , m<cxv bc/dom-

woi\k'r«ycli| /, l«Ji srulmtwn-
IIV»-|| l l l lcs./!.j jf l tVMI(V.IMMi| do 
ko«»/;ii oifilj-ljifrtw i hf-itiKznycb 
m M*rymoiiU«. ^ 

Drogi miana uimlerconimł ptakami 

+m 

W s t y d u , ii-
r^ i:il k . i | ; i s f i , 

dr< JV:I Wok^lł f e 
'l.iłdCOMI- S | / 

ll''»i i, ,i * < i ó . | t ; i u ^ v - , I M d i o 
w* yawafnncl bdtandcHitii K 
HM U-ty «rlrlc iiinHcr>'niiy.:li 

sił.) v. vtMif Im, n - inM! 
Wlł-lmr:, ^inU-fii br / i? ;zł ; i 

•'»f«.'i. Uńicik idziemy ii-iaz, 
•'l;.V *H'.i,'.l;i.j; sl,;r,/fir d/ldn 
zi-N/o/.rnj.i, 

Opowiadanie cudem ocalonego wartownika Juszczaka 
. fiilMCtlk. .. , 

Jtdymym beroosrid-łlm ^wl«d 
kfotn kałaifrofy Ijest jtołnlers 
6-eJ kompanii ,Vifeo pułku. A-
dam JiK/.c^ak. jj 
t Pnredrlwnyin lizrzad^enlam 
fołm oiMlnł om frll ooWuctony 
'oft-iMfdc ranny WAro w pilec 

. tewej rtk'. Cmbłn, dnpr^wrty 
tu^Mn ip\ tdl ' nłnti 
ł Jeden f. w^n^fprat-own!-
fcrtw nas/eco ni^pia. PCKJCE«.S 
''gdy Inni bt»d>». dyturowalł 
liia mlejs--" l- >t.--*r'-cfv» bąd* dro-
im \vyvfrdiW ii pih7i»r1*ł«x\-frłi»-
Jl wind/ uslrłlnli rtjpUywnne lu
lał fakty ~~ r'»'(^:ił 

do kmttir 16-go ptiłN. 
Knncel.n-|.i ^-c,l Homnanll. 

< y?tw stolo •— |jodc»iora?y 1 
jfrr&mt. '• 
,. pr7edsh«'ic(nl i^isz tiio ^mle 
wprost pvlai* o ,<;aW<»;ł" .łusz
czaka. W s/pltnl|i pewno, a 
W każdym mzie 
pocn'vva VP stra 
ściach. Zresztą ^ 

f ranny. 
; ^ Wlec tyłk-ł tak 

po<"z.vn?mv ro^mnWę, 
f LeC7 luf po ki'kii nltT^^rrcb 
słowruli n. podchorąży sarn nro 
jHMIUlP' A 

— N.ijlenleł ło I* panu 
nrTv*nrł>«-.'łr|/i, I | '^7C'/;ika 

I kP» - i»-$c*> 

#1 

jJesteśmy na miejscu wypad
k i • -(. 

'«|f na^ze au'o. ' 
\ Iptiy łcra? p-7cj. '-iż.iiJTy — 
t # k . 4 f pól po dni. — z,araz 
Pfky pierwsze! brdmie ofieer u 
Wfcc-mic powiada: 
M—- Jt , ł r!c t f ^b 
Innycb. Witystki 

— Ale my hrP"> 

\ łóźkti od 
rnych przei-
jjemy. ze jest 

I^Mule ro?.-

PQ «'Jiwtfl słychać na koryta
rzu tuuot n*^'! meiltif cłoay-

WthcHlrt k-:lku totnUrzy. „ . 
PfZcd ttóf 
wvch'>d.-l s?en ,lMs?ez«k. 

^radnlofo -A-To^łu, 9 łwarz.y 
ofiyztłij od stnńca kił' od 
^ytHH^tt. a w kardvm bud* ra-
.^e o twarzy jeszcze pokryte! 
irrub:i warstwa sad/y c?v pv-
hi . 

— Więe niech* pan oflowta e 
^wvrtk««n co pan wie. 

J u s ^ i i k się iiiajilacria. Btte 
rjiczy w ;H'ip*! I'e razy to Ju* 
opowiadał d/fslal. ale dla na-
S-'O*TO pKrm rad opowiedzieć* 
hoćby po raf ty$ia.cny. 
~ Było tak- Ja miałem 
po«łcrunek koło same! pro-

cfcownl. 
.•bv plłnowa^ wszystkich ma-
Kwyińw fnkic tam sa., źeby 
t!»ni kto obcy nfe wchoIW i wft-
•'^le... 

Owd-lł-m górą lak zawsze. 
Włamie do qnkr<*tu doszedłJJfl. 
kiedy patrzi łdzle JaHtt Jefo-
vwih • • „. - '* ; 
łr»l ch*<i*'"-r•**•'<"* Wtó1:* 

butach. ' t f> z^flla nfMh panieroaa wluzc-
Pr/v«pi^szv^em k«-oku I mv-

*!c SPM-'* CO to 7.A jeden te c«y-
(•>* .,'• uwiło, czy co, bo napisy 

urjadzie m. te paltó nie wolno 
pod surową karą, AJe on wla-
Śrie do ititsatynu prochowni 
s« hodflł- Nie widziałem fyik-y 

co z papierosem zrobił. 
i*y *0 Igasiłi czy jak, bo tyli 
ulem. że z ust wyjU i HjN o* 
puśc i ł . -1 »J ••-

Już. hylem niedaleko od wej
ścia, ciupie dalej szedłem. 

A/, tu Bajrle, było to 
mole w oAł mlnnty po waK.lu 

de n o d n w i fcM?<ł ̂ vt|ii«4*, 
nałrro — przot okno Ricftlał o-
?M" i dvm taki gęsty, ciemny 
Jak 7. kcniiua> 

Zupalnie tak, ^tk.kied^ 
•łe rapaj) .,na wetnoici 
wybtttlmle, fj%a$' 

dcłkl oddech % d*-r«" 
I ognia 

vvvni!^cl... 
Nnuozany jestem co robić. 

Tr«v kroki wiałem do dzwon
ka alarmującego. 

nile. 'Jakiego huku Seazczcm 
nie ałyaaał. I tara* na mnie c«. 
gły i ziemia, cud Roiy, tu na 
łeb nic nie upadło. Przygniotła 
mnie. jeszcze dotąd bok boli 

Juazcz.uk ;*>8t ;>!/.< Luiiuiiy.jc 
to 9tt'o«irfłtllo|C furiskl. 

— Ja fa,»« i w .yłem, £z.y tan 
co faptntwn fwjiił, czy Iniy we 
wnęlrzti, ale 

tam o i ^ * n ale trudno 

.< •*• aV M d l * i ł« pow!»d.un. 
że Chłopak! mówią: nie mo.»ł'.:< 
to do dzwonka skoczyć pd;-
d.*'*!? (Iłupie sa.! nie wie.l/a, jak 
było*.4» 

ten palec zraniło, 
dziękować za to-

i 
Ale Rogu 

Wśród ruin I zwalisk 

dotk<)L'Zvh ni. A 
;by ociekł. 

^tednny, ze ?cfv-
wfi*zeSnlej do 

t? 
ledi „tisp> 

WWH fHirtoW-
jjj. Więc jak,się tam odezwie. 
td zaraz komendant musi Hec 
rovpytać*po*ł-funek, o co to a-
lann. I fdzie 4 co.-

Aha, wnjmter ^o, to pa-
r.lc ytptrrflRr driclnf t pmia 
cłiłop. żeś pan 
na widok ognia w o t w ^ w n l 

wogółe zsut&z pfe* uciekł, żeś 
nier*\sza r^ec^ o n'.'0'mie pomy
ślał. No i wyrzutów sumienia 
ite trzeba sob'o cz.ynli*. ™r?.e~ 

Cłwnfe. na aiój cywila rozum 
pewnie pana 

odznaczanie nie mii Je. 

Wartowni 
l*V*/;imv w kierunku drojfl 

Pi/V której IM !,.-vvo fctoł włir-
to w ula tiawproat nas. gdy wy-
Cłir.dKlttiy od dilcdr.IrtCa X-£n 
nawlfoiut. stoją rozwalone hti-
dynkl <;f;i|i-in t« na pra-A-o, drdH 
nit i-o t ;"v b.iini;i ' . t r a c e ń ^ ó w 

Na sl.ijtilach dach do połowy 
aerwary. pogięły, zw-łesz.« «ti*; 
«trtępat»l. lub wtłoczony do 
wm,lr?;i zda sir 

lad.*! chwila runie 
W chwili wybuchu było 

<-a wvr:iżnlr; J/a/v'oA'aiia. 0-
kiw I drzwi Dfcwyrvwane t za. 
% las ndłamW wielkie a^cKanyi 
Jakby kto ł o t r e m raiif lel« 
w około- w * . Ł W chwili wvhuchTi. w te, 
«t<ci z?!.>iulrfivan pełniła war 
łe fi-ta koinpinja 3^-fro pułku 
ołeehoty K w a r y / P r a g a , ul. 
t i -ro l.isii lopaga*. 

• v e l 

tu 
ifłno koni. kMre mdem' chyba 
-icKlały. Czcił tylko poraniły 
<pa<!ai;«ce cegły I belki. 

PudyajBk wartowni — 
W ajprszel Jcaswe fUhde niż 
•knydła X»go oawllonu. Da^h 
zerwany, w pnł złamany z.',\l-
sn. ściana frontowa do mhjsea 
v.-'ybtichu wpół rozwalona, drn-

C"zterech iposterunko 
Mało na pofterunkneh: szer 
Saetnrtk SRajil-law •- przv 
składzie zaebhiilów. Ooldb-irt* 
*br»m -* W bramie, .'--wor^Ui 
Teodor pi|zv tpji.-TcyTich 
dalszych i , l ' 

Juszczak A ty"*?! 'ł«"zv :..?,i:"c|. 
orocłhownł. 

Również nora wartownia'>a 
nMirctrt z.naidojvał się zast. ko
mendanta \vantv. Obiedz^-ski. 

Los żolrrierzy w 
ONfer rorfegł sto w wartowni 

d;;wonek.; alarmujący, kornen-
dant warfy Koneczny porwał 
sfe ra norri. wraz t nfnt kftku 
szeregowych. 

Nłe zdążył! dobiec do drzwi. 
gdy na*taoił ogłuszający huk 
eksplozji i w tefze cłnylll 2 prze 
rnżnh/'vm I^^kotem - ' 

kwn! 
ZWPIII sfe sufit w wartowni 
Kliku żołnleJzy rzuciło <le do 

okien 2wisajac|na «tea wpół, JO-
chroniłi pnąt to głowy i górna 
czef-ć ciała. Cl poranieni ZĄ na 
plecach i w noki. Innym stuz 
zwalił się n$ |ło«vy w s!.-iło
wych chełnib?!. 

BU to braynek . 
dtff^ści do ?* ni(|łrów. mu-o 
iHt/hy z jj skra-o "o uzewonej ce-
gfy. wnuszc:'T,rv ŷ zi'*nile płę-
boko »a iaki? l^ ipetrów. 
}i Tern opuszczeiiil" "iemie 
Hit praczy się ? 

dojszcz»ir.e zpjf ^ e 
glJmych skarp f olbrzymia 
wyrwa w ziemi. lej nk-p^w^o-
pMobnej głębokości. W dole 
tym śmiało mog'aby sfa!-a,ć d--vu 
łub trzypiętrowa khniieiiien-

Zburzona, skorana. zorana, 
powierzchnia ro7cfeg^ się na 
przestrzeni około |00 metrów 

Z jedne? strony f^iko ostała 

nanowi^ po 
tk abrano... 
jole po ran-

r.yi h, tylko po szc-ejrołowc in-
formffcł* o •A»jt*ystklem. 

Pnrzoznja nas. 
Auto stale pr.ed d.'icc!zh\cem 

N'-RO pawilonu-
Wy<-;rdan!y i z. kapitanem 

7os«tclem, zp.nym eksn-;rtcm 
('o «"->rav/ wybucbowycbi a u-
rr»c'm\m przewodnikiem po 
terenie strasznej katastrofy rq-
sramy w kierunku byłej pro-
chcwrl. 

Prochownia 
prost ok. ituy s!g .<<.Iana proclionsil przywarta 

do ziemi. ( 
W dole tym pod grtweoi, od-

ralezicuo 
truoy robotnłkiów 

kiór?v pracowali w nroch"o*vnl 
(r.ortowni) w czasie wybu
chów. 

Dw ie kompanie saperów, 
wr*ystkie oddziały straży o-
gt ir,wej (Wszyscy urlopowani 
strażacy zgłosili się dobrowol
nie i!o pomocy), rezerwa poli-
cii. i.olicja konna — rozpoczę
ły akcje ratunkowa. 

Zwęglone* rozszarpane trupy 
ul.la lano przy drodz-e. 

Okropny widok* 

_ W Jednym ze slrzydeł X~go ' 
pkwlloiju mleśclłyfiśię mieszka 
nfa oficerów. 

Budynek ten z. 
bjaehu zniszczony 
I Stlana zewnetr 
ślę od całości i 
nęJa. 
| Dach zupełnie sferwany. 
JWitysikte mlmmmln -oflaer-
nd j dof|dze*«te ld#«Włł«wa«t, 
ti Ta było najwitcej ofiar, tu 
' P 1 ^ 1 ? ^ s , e niistraiinlejfM 
slraAaty. ^ ' * •'• 

ajblltsii budynki 
W lednej z izdebek mieszkał 

kapr?l Klimek z orkiestry 30 
pp. Natychmiast po wybuchu 
przybiegł on do swego mlesz-
k f n i a . ^ . . ^:v;*-i 

Pod gruzami zwalonej <c!any 
ujrzał 

tał siłą wy-
^kropnle. 
ia oderwała 

kęśc!o-iVO ru-
tmoa swe! tony i rozmtezdzo-

ne zwłoki trofea dzieci. 
Nieszczęśliwy ojciec na ten 

•^idok oszalał — odwieziono go 
do szpitala Jana Bożego. 

Tuż ebok budynku z miesz
kaniami oficerskieml mieszczą 

ale jednopiętrowe magazyny 
mundurowe-

Ściana frontowa od strony 
w? buchti „nabrzmiała"* grozi 
zxiwaleniem) dach zerwany. 

Pracowało tu wielu ludzi, 
przeważnie kobiety (sr-yaczkl). 
pze^i osób zginęło, prawie 
wszystkie lżej lub ciężej ranne. 

W kolon]! oficerskiej n*40liborzu 

Dzltiląty pawilon 
Wchodzimy na olbrzymi-dziel Poniższy pian ivm 

; iniec X-go pawilonu. I Czytelnikom ten terę;-
Ruina I zniszczen|#. ^ ' 

Mieszkania oQearaki« i podofic.er§kie 
doazez^tnie zrujnowane. = *? 

słowl 

Bnd» 
IM 

D z i e d z i n i e c 
X 

P a w i l o n u 

• M M M M M M 

er* 

J 

Mieszkania i war
sztaty siodUrskJe 

V l t « « J a r o s ł a w a Di|bra>wski«go. 
M M M M « P M M H I 

Fig. X 
Budynek . Jednopiętrowy, 

gdzie mieściła się kuźnia i ikła 
dy najwięcej ucierpiał- Dach z?r 
wary. w kilku miejscach ściany 
u szczytu olbrzymie wyrwy, 
obnażające wnętrze zasypane 
gruzem z pod którego sterczą 
połamane sprzęty riwrz«j<Mi. 

To ludzi nie hyto. 
sdsby byli, zginęliby w tyhtru 
mowisku.* 

Druga ze ścian zewnętrz
nych czworoboku zamykajaca-
g{. dziedziniec — budynek wit* 
zieruy. gd?ie ndaaacHNi się cala 
historyczne, w któcych wlęalo-
no 
Traugutta. DuMecktefO t Ptt-

sadskiego 
ł.^-netrznle mniej zniszczony. 

Sla jednei ze ścian DQy|erzchcK 

wna. Jak się wydaje rysa. Wew 
nątrz — rumowisko. Wchodzi
my na pierwsze Rietro. W pa
miątkowych celach pełno gru
zu « szkła. W celi Piłsudskiego 
wyrwana okno. Ściany bez tyn 
* » . ; ; i i / 

Na ten obraz zniszczenia spo-

f ląda, portret b< Naczelnika 
'anstwa w obramowaniu zie

lonych wieńców. 
Na korytarzu cegła, tynkrbo-

trzaskane ramy okiem drzwi — 
słowem okropny widok miss-
czenJa- •/*' 

Zaraz no wybuchu 
diledzinlec X-go pawilonu miał 
wygląd polowego szpitala, 
gdzieś na froncie w zrujnowa
nym dworze. 

Kolonia oficerska na Żolibo
rzu wygląda Jak po trzęsieniu 
ziemi. 

Ze wszystkich dachów, siłą 
eksplozji pozrywane zostały 
dachówki, mury domków po
rysowane, tak samo murowane 
słupy s/tachet. 

Ani Jedna szyba nie ocalała* 
Tu i owdzie ramy oktan wo-

łamane, gdzieniegdzie drzwi 
wyrwane z zawias. 

Część kolonii oficerskiej* po
łożona bliżej Wisły, pokryta 
gruba warstwą drobniutkiego 
pyłu różowego, tak, że nawet 
drzewa przybrały barwę czer

wonawą. 
Z Jednego domku wychodzi 

znajomy mi parucznik artylerii 
Jankowski, mieszkaniec kolonii. 
W chwili wybuchu leżał Jesz
cze «tv łóżku, 

— Usłyszałem najpierw w 
stronie Cytadeli błysk, a w se
kundę potem straszny huk 
wstrząsnął powietrzem. Za 
chw iię zrobiło się zupełnie 
ciemno. 
To m\ ceglany. 

zasłonl| niebo, 
a równocześnie niemal począł 
"adać^ gesty VM<\ drobnych od-
łRmków cegtelj Trwało to do
bre kilka minuj, ooczem ciem-
rtość ustaoiła jakby zorzy ró-̂  
żowei, aż wreazcie znowu uj
rzałem słoóce., 
sie, oświetlają^ 
t ia i grozy. 

całe! swej kra 
teren zniszczę 

NaJwIecei uclerołał 
w kolonji of 
pułk. Torunia, 

jerskleJ ddmęk 
rdzle zdemolo

wane zostały* nawet meble. U-
clerplał równie i ogromnie do
mek gen. Krlte nien>kiego. Ro
botnicy zatruw leni przy budo
wle domku nad Wisłą, pozrtu? 
canł zostali siła wybuchu z m-
sztowaó, a olc ;kl z cementem 
popękały, zas; pując szarym 
pyłem ziemte- 5 

Szczęściem o >eszlo się w k)y 
lonji oficerskiej 

aesta chmnra 

Natychmiast po wybuchu 
wczorajszym szef kancełarjl ey. 
wilnej prezydenta Rzeczypo
spolitej. Lenc, usiłował px>lą-
czy£ się telefonicznie z mleftca-
ml pobytu pana prezydenta 
Rzeczypospolitej w dniu wezo-

bez ofiar »' ludzlachu. 
Kilkanaście o iób zranionych 

tslko zostało lefcko odłamkami 
szyb. 

Straty materjllne sięgają na
tomiast sum ml! ardowych 

Uwiadomiono prprezyd€?ita 
Rzeczypospolitej 

stępcy woJcwodK' bi.-iłr-,-?- :kie 
go, kióremu akonmniko^al 
powyższe sźez* t&ly dla poda
nia Ich do wis Jomości pana 
prezydenta R: eczypospolltsj, 
Po południu wy echąfa z Wir-' 
azawy do Wilna małżonka pana 
prezydenta Rze< rypospolltej m 
towarzystwie «j efa kancelarii 
cywilnej Lenca, ctóry przędło; 

wmr 

rajFzym, ażeby zawiadomią go 
o katastrofie i Jej rozmiarach. 
Nie udało się mu Jednak tein... . . . . . . , 
uczynić bezpośrednie, lecz Je-1 zy ustnie wycw rpulace 
dynie aa pośrednlcfriyem _ 

Dar Rzątu 
za-1 wt zdanie o kata trefle-

Rząd wyasygnował w sobotę 
No»? » ciężko rannymi, sa- 500 miljonów marfek polskich 

icpehpdy »anit»rne. ciężarowe.Ina doraźną pomOQ.dJi,oiiV kaVi*i*. . 

tałtroJalnegei i y buc hu prOn 
chowoi tą Cyta ałi w.Warv^ 
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Godziny katastrofy zbliża- się 
Chroni cara przed zemstą rewolticjotiisfiw 

mmmm0 

i xv-
S|iinKłiw-.4v t« ^r*;» k,-l<> 

S A l.wM/Yiwt. mie! ,< i t«" ' ' - i I'*' 
i.lcl po.i MlOw ''"»• i i , u •" 'v*.-'V 
tom MIII ,i,: ifn Piil.'« i*. I * ; ! tn V" 
li.fiiiiiiitw.itrthi niliil-.li.i d » « ł » ' 
I KOtirwf «.Jlnl;»'i;« 1 »!*-«•.••••"•-• 

uv lM. in ; 1 «-i* « ! '••«"/"«•- >«'•;' 
..nf... - n i . M . l ' - i « f ' i l ko 
m r „ . i . . n r i 4 ' f - - ' « v rt-'»»rtt««ił 
„ l i - ,,••„• j) l*.'.t< '•<<»Vi-/lUc ód 
„„-[.» ,f i.Mlrj piośM.' t pojedzie 

on>.ii(V!in oKwl|»«#cm. 
(1|.,.;.| ilitjblpndlltimi I P" 

n ,,",( t tiin>(| ni ri"-Ax, na *• • 
•u ir w zimiłuyru poi/adkn XV 
u i». ii-- Vc Msa- zakninunlkowa • 
lri-< Mofypiiowl dane, doslai 
czone ml pf/ez Knlabkę-

IV obkdtie v pałacu, iiiJ.i 
łt m dla (owi" -y/enfa c^ar/o-
v\l I poulofnlc orzytnłem do 
teatru, brzpośirdum po tiim. 

Tłi*f»r-'fł.Iî ln ićs/c/e Kikib' >. 
Mory nowfócił / bulwaru Hi 
bikowskie>Jo. zameldował mi, 
»e uv\ 'i <\l moje odnośnie ś'ed-' 
Iwa boiówii. zostały ścisk wy 
konaiie- <ijv w lea tr>e skiern-
•^alnii sic ku moiemn miekeu. 
rbok lo/v cesarskiej, zostałem 
zi-fr/ymany przez Stołypina, 
siedzącego w pierwszym rzo* 
,!- !e w ptveisiiu. Oznajmił mi 
on, na podstawie relucil Kulab-
kl. ze zebranie holówkł na bul
warze nici odbyto sic. i dodał: 

— W pierwszym antrakcie 

mt^nĄr panem pomówić. 
7. niecierpliwością oerckiwa-* 

leni przefwy i. »ł.dv wszedł 
do gabinetu przy loży. pośpie-

w i e m dd sinlvplini. 
i • » ,':unlri/n pan pi/nl*.l»; 

w.i.u' iifu-i nir r napylał inni'* 
hu i.-.t.ilnl 

Hilparfeut. V pi)?i»»,f:iie jesz-
ł /e (\ Ikił k-.Vi ;ISa po w »olu ? 
patiu i moi'( sit; polnn .podje 
Wfii', ł> ws.*ysiko pizes.lo |"> 
myślulc W nocy zastanowię 
sic, co iii»lr>v dfdel uc/ynii" 

Pnnio»y run le\fi-/r / Ku 
|jil'ka. t/i"kf ml miiiisici n.i 
/al- iti*!i 'riiii' 

1'nsredleiM. aby \v\ki>n.u' j>' 
t;n puleiriiir I iiit ;-,tfi m -. I *»l*ł«"»" 
SMI w pivr|selil "kapll.oiii 1'siii'bi 

' •.•('••!) dbnwia'Kieni livl" 
•iKiepować iiiinisti a ";» 

1'it.pii s/viein dł> lioffln. a/r 
h\ sii dow irił/iei* "d Knl.ibkl o 
wiil/eniii. iłikle miało na^lapi" 
w iMiIndnle. 

Ok t/al<» się. >,» knbleta. klń-
ra urdlr słón ISuiiruwii, mia
ła pr/yiś«ł di» ifswł piies/knnlai 
nir "' -viii s|i; HOITOA' fednak 
dt>wl- 'Hal sie, \) Imlńwka ma 
się nlsrii* (» <;iń.1n<e| •*'i<,<"'/orelll 
na bi'!". ar/c ł?ibiko^skim 

\V\ dawszy odpowiednie vr/ 
kfi/y. i'o|ve/nee iaknalba^^niel 
••/f^i* pili>(ł\\ ;iiiia mieszkania 
!<iii'i-owa i !>t>in-lvrów. nn»łipo-
M iJem iieirc sie. do nad/wve/al 
nyęłl śiodkow pollevjnveli. n 
nr/ednii> prfiK/nn^^-li w roz-
n owfe ?e Stolypineiii. 

Pó/niei. prowadzili: przeciw
ko mnie śledztwo, senator Tru~ 
siewiez /arzii«-al mi. Iz. nie ka-
zi.lein dokonać re-»yi/.ji u liotrro 
\va w celu zaaresztowania o-
soby, u nieco zainlcszkalei. 1 <*n 
zarzut brzmi śmiesznie w ns-
tjieli lłvłeiro dyrektora departa
mentu polki!, który winienby 
pamiętać, iż. 

ytGmnśtfe M m wulkanie 
icrykartskl uczony z n^ratenłem tycia 
•erwule wybuchy groźnego iywlotu 

Gbrai I sobie mieszkanie na {a uczony r nle^iniaritiym spoko 
nrzeffu katoni nic wydaje się| Jem badnł objawy podrdcnme-
rzeczą blznicc/nn. Czegóż, nieUco ocnia i *=tiâ ł.1 e skuMtl zad 
/.robi 'edgnk nezony dla nkocłia sz:zcnia. 
ne.i prze/; siebie wiedzy? 

Amerykański profesor, T. U. 
Jasrjjar studjuie wulkanolonio i 
iv tvm celu O'' at 14 mieszka na 
kraterze , wulkanu czynnego 
Kilauc.i i 

najwysnle Ha wal. 
Jeffo clrewniany domek stoi 

wiec dosłownie <x oirnhi. 
Nic dziwnego, ze profesor Tac 

irar r»r"zy,,!f ua:eiekawsłc ob-
stór^arie. P-Hr/y on stale, iak 
matka - ; ziemia z głębokości 
s\\-v*i'b \Vvr'ii'-n ninisjnmilc ka-
mł.Mde i Hebv dvmu i pary- Do
mek iwprefri znaidujc sie poz.a 
fhr.(|)0,1» nivnnv'>łi n^«s lawy. 
Która r.|iewa potokami ocmiste 

yulkanu, lecz Jaguar 
M1 najosobliwsze zja-

[iliedzy innem! przestu-
m dokładnie wybuch 

ro wulkanu Manna 
[919 roku. 
uińeów Hawai widok 

iwa! 

zborze 
•widm s 
wiska. 
djow et 
sąsiedni 
Loa w 

Miesi 
ten nar 

jwyzszą zgrozą. 

Aby lepiej pro\.adłlft swe pra 
ic. uczony przenosił z mijjsca 
na miejsce swój punk* obserwa 
i.yaiv W miarę, jak stygła la
wa, posuwa! ?ic coraz. 

bliżej krateru. 
Chciał zbadać fluktuacje la

wy 1 ich związek z innemi zja
wiskami przyrody. 

Jego posterunek składał sie * 
nlóclennejjo pomostu, opartego 
na czterech palach drewnianych 
Na pomoście stał stół z potrze
bnymi papierami, latarka, sto
łek. W pracach i pomiarach po 
uwała profesorowi jesro żona. 
Mieszkali oni w oohłizu pod na 
miotem, który tonął 

w obłokach dymu I tiary. 
wzbijającej się z nad lawy. flet 
razy narażali swe tycie wśród 
płomieni 1 -^ybuehu Razów! Ale 
zamiłowanie wiedzy zwycię
żyło wszystkie trudności 1 pro
fesor Jaesrar dostarczył nieby-
waletciekawych rewelacji o »,zy 
ciu" wulkanów. 

Niemcy mieli teł swojego .Rasputina 
Patologiczny ero oman, fałszywy a o o s t o ł - 1 z ł o d z i e j -

i l t a r ł w tych dniach w więzieniu oldenburskim 
Menjly roją sfę no wojnie od 

awanturników, aferzystów i 
zwyrofciałych typów. Jednym 
z takie! ludzi był niedawno 
zmarłsfw więzieniu 

J Louis Htnsser 
Który przez pewien czas w o-
cz.ach fanatyków, histeryków i 
i bezkrytycznych mistyków, 
zdarzających s ię- takie w of 
czyźnii Pikelhauby —-
nct">d$ł za noweeo... ChirstB-

•' sa-
, 0 s 4 n i k ten popełnił szereg 

znrof.»i i kradzieży. Wyłudzał, 
"ał- sprzeniewierzał* pro 

pa rdzo wystawny, a w 
momentach nawet 

•wny tryb życia-
' ^ PO Wirtenberfjf, 

"£ Hawarjl. zawadził na-
WrAiJ^ryz' 5 d z i e mie«kał 

Kiedyindziej występował v. 
habicie zakonnym półnago, 

fascvnu!ac kobiety dłustml v 
sami i apostolska broda. 

By to niewątpliwie Rasput 
w zmniejszonym wydaniu nie
mieckim. Propagował rewolu
cję socjalną — zresztą niezwy
kle mętnie — nadewszystko Je 
drak 

wolną miłość 
Usidlił arystokratkę niemiec

ką yon Pohl, którą poznał w do 
mu jjlejaktego hrabiego Bothme 
ra. (Dopuścił się niecnego szan
tażu. Po kilku latach awantur 
zestal nareszcie 

aresztowany, sadzony I skaza-
I ny. 

w j^eehta (Oldenburg). 
Obecnie zmarł w wiezieniu 

pnilotMie tłl Jfudni ri"-in* aię*v/ 
lOWiUli* 

i /lonka <• i npv bo|in» ej, kl.'nri 
slly MI ir-.-i -i* iil:-/li.ni'', IIMIIIJIII 
pi>t-;.-koil. ' i l-» Z«l|.ń|-.l\\ll M iko 
lufa 11 i miel -Im M<iiiw •AI-WIII; 
lf fMV< b W K rirłVi*»o» 

\V';l:idlfin ' pulkioMiil-irm 
••'•phydnwi. cni do .IIHIMMI,|i|. 
kłói \ ni miał w iai a(* i • * n • 
I >roi?.i i.i |u-la tein uh. 1" •'"'• • 
i lejs/a. !r bylt"i d-dyn.t. tr »\ .-• 
i •'! nie b\ ło /iidin-i lum-i. pió. / 
lilei 

1'filii ia znakloA-ala się na 
IPICIM ;H II \v>.k:i/a'i\'i li. a ,'a nla, 
siały ;'i.iomadzone tłumy- /a-
tr/ymaw'1-. \ .uitomobll przy 
pieiws.-ym poslenmku imlii-yj 
n\ui, powiedziałem do slołace-
"o lani oilceia lak **fośjio, /.«•• 
by ws/vscv słys/eli" „Matie 
wry fit"zee|:«ene?v sii* i Cesarz 
powróci dopiero luf ni rano, 
p;oS"n ścl.pMiae poliuę"- K'oz * 
kaź ten |iowti'ir-,ybmi w ten 
s*iflt *,no«<*ib w.^ysll-łin dowód 
emu posienn^-ów Policja opu 
śi Ha sianówIska 

i On ni m«wiszvl sie. 
/iinlin ndleebali-m. kazałem 

|ts/.e?e ustawić warty policyj
ne na drodze miedzy pałaeęit!, 
i liinodropiem, a/eby publicz
ność sadziła, ze cesarz pojedz.le 
U\ dniirą. .Jednocześnie rozka
załem umieścić konną, żandar
merię gdzieindziej, zamierzając 
(imitfcly skierować pojazdy ce 
sarskic. 

Gen^lny wynalazek 
ciy szarlataneria? 

«*lik\rr prawdy (»/ci»»rotł 
.,ShO])olAmlnn" 

i 'IMIIH au i r i ykartskl 
Mikt -.ii' ubr i nie ibi^^ 
s* \ fu i I K I O W I I M 
na /w .n i VIII 

i n / p i 
I IIO 

p i r p a t a i U 

I vi, 
i Icliku 
po- i.u) 

Sljopu l ; l»". 
u (n w yiuibwt ii 
ii I.I MoU'.e ma 
•Iziwne vvla!"a Iwo 

••' i ,'ażyle pi Zr?. puejrnl;i, 
.•uiin./a i'ii ilu lie/w/elędne^ > i 
u.•lvi lniiIasdM-i-ipt odpoWla-
d ima na w.zyslki*' zadane mu 
pt-iiinii W ic n '.pnv'ib wykiy 
to pinktuto 

sl«as?na zbrothilc. 
oopelnuiin pr/ez dwoili wla-
invw.ii .*y. oilsliiiliilącyeli kaic 
w jednym z ameiykanskkli za
kładów kainyili. Osadzeni za 
kird/jr) .' włamanlftn. mieli 
ptzeliyć w więzieniu purę 'at. 

Tyiiu Z.ISI ni. i»o ziiżyelu pre-
nnr.tn dr. Mouse, nlespodfcle-
.vanle 
v • •'! h* zaitmri*ftw«M «*n-
rego farmera w stanie Mł-

iiiiieśola 
Skopolamina ma oddz.laly-

v a'- speciiibiie na zwoje uióz-
i-owe i na»"'ei!-/.la mowy, przy-
ezem naralizuie wolę osobni
ka, który ją zn^ył-

Ĉ  ile w eałei lej historii łk\vi 
coś •,\|«;ee|, .lak zwykły a ma
ry kański humbng, oziuicz.ałaby 
wynalezienie tego środka 
nrj»w#'zjv A rewolucie soclaltia 

Wszakże życie siałoby się 
niemożliwością, gdyby wszyscy 
naraz zaczęli mówić prawdę..-

Musimy płacić podatki 
Radzą nam to wszyscy, którzy 

są nam życzliwi 
Wczoraj powiedział to nam miły 

goić, senator Beraiaer 
0<! * i i i ' . ł ; i w -USejfii ki 

1 enaloi Mrrnmjn pi/v|nl 
w»/oinJ pf/Mlnlawli leli pr.e.-y 
polnie} I z.i«iinil( /n»'i | zlołył 
lii: ośwl.iłl< /r-nte u rrln swej 
v l/yly w 'pulsre 

l*i/f d«! A'Hzy»,tldern juko %t nv 
łl/it nnikaiz, dał wyiaz zadowo 
U i iii /e siwiMjbniKel /npo/nani \ 
*•!«* z pi/edstiiwlctt-laiiil prasy 
(Milsk lej. a naslęimle wyr t/Ił 
pozdrowienia narodu frauai 
skieiiit | swfijt* własne dlii U,i 
l ód u polskiego. 

Senator sfwlerd/lł, h*. do 
Polskf przybył ule w ml.;J| u-
iyędowej, lecz, jako senator I 
referent generalny sprâ jy bud 
z* tu w senacie francuskim, .lak 
viadotno, Izba Deputowany'.li 
uchwaliła kr*«dy| w sumie .̂ (K) 
milionów franków, jako po 
,źyezkę dla Polski. Rumunii I 
Jugosławii na cele obrony na
rodowe). Suma ta wynosi '/•• 
część dochodów budzclu fran
cuskiego, który zamyka się 
kwotą ?,t i pół miliardów fran
ków w dochodach 1 tyleż w wy 
di.tkach. Z niemałym trudem 
senat francuski uzyskał zrów
noważenie budżetu na rok blc-

przwobaiie bvvpoW 
ku '-ze/rr^Jli j >ye 
v> ai; Irśll libyw.ilt-

^inaiary kit; po< 
tvoii.li wfcisnyeli podalkór^,' 
ilobywa ,\SI" na wv«;|łi'U (Mikry
la kiedyidjw dla Polski. b> po-' 

Ufspoinlępl.i 

)*i'v Ahv 4 l«;c zbiiilai* kikual 
dolcłacliiM | liiłr/rliy owni?fi kre
dytu lv<;h l|.'i<ii p:ij*isftV, wy« 
biał się M-nliluf w podtól 

Senator ('.eraneer |ifośll O 
pr/woknle hvvpowlrtlzfMiin kfl-

/c/liwycli u-
frau.aiskf, 

lUJiiiai.iry kit; jsod eb;>.nrei1l 
swoiili wfcisiiyeh płulalkórAr; 
zdobywa 
« ' l 
dobuv vv(v<ifek powinien by6 
dokonany fok/i: przez, iiolaków^ 
W esposr (iiinislra Kucharskie 
go uclt;r/vt||i zestawienie wyS0*\ 
l'o«el pnda|kn, przypadającego; 
i.a nhrAp i liesz.kańea we Prart^ 
cjl i w Po sec- Należy życzyć) 
aby ró\yjii(jwai;a budżetu pofc 
sMesi.o zo^';d:) osiągnięta wy-
sMklem pilskiego obywatela,1 

płacącego i»;uVslwu podatki. Al
bowiem nc/yczka ule lestnijjdy, 
doeliodimi b-ez długiem. -1 

P. Sen. peranger oświadczy!1 

wreszcie, Iż zapronomijc sena
towi, ąby uchwalił kredyt 400 
miljoucjrw dla Polski 1 ma na-. 
d?ieje, >e ak zawsze dotąd. ae-\ 

nat uchwa i jego wniosek. 

jaki rerlzaj komplementów nalbardzleł 
pn^oba się kobitom? 

Kf[ew łasta zdradza tajemnice swoje! płci 
P a n i Anna T^ell, d o s y ć z n a n a 

Okrutny sentymentalizm 
Pamiętniki cara MJNołala II. 

autorka popularnych nowleścl, 
w jednym z felieton^*' zasta
nawia się nad komplementami, 
i grzecznościami towarzyskie
mu będneemi obecnie -,\v uży
ciu" i dochodzi do takich svnio-
.sków: 

—• Sztuka prawienia kom
plementów zmienia się nieo
mal z każdem pokoleniem. Po 
rokokowych, sentymentalnych 
duscrach przyszła moda na 

snrylne f^Mobsłwa, 
u"tóre sie 'łWt^asza na rauiaeb. 
fivc-o-(loek'ach i wieczorach 
oroszonych. -
Kcbtety p r r w w ^ b tn komple

mentami 

Miłr Im, gdy się chwali ich ro-
y.uui. wirzick. urodę, — cieszą 
się. kiedy komplementy dotyczą 
ich męża lub dzieci, przepada
ją również za mlłeml Wówka-
rr.l, chwalaeemi smak, okaza
ny w urządzeniu domu* lub za
stawy stołu... 
Najbardziej cieszą sie ferin.tk. 

2d/ chws**'** lr»łt *n",1Hv. 
Przecież wybór l krój sukni 
jest 'jtriernem od^wlercladle-
nlcm r;iewicściej Indywidual-
ści-. 

Przez stról — kobieta się 
wypoivinda całkowicie"-.. 

— Cóz zrobić wobec tego z 
przysłowiem o sukni i człowie
ku? 

Paiowle bawią s!ę 
H storja o arystokracie, pewnym 

dyoloin^re ł 9-ch m!IJariaeh 
Od warszawskiego ko respondenta, 

W kołach towarzyskich, tak trzymał odpowiedź, iz długom 
zwanych *^yiszych, porusse
rie. 

W tych dniach jeó% z przed
stawicieli rodowej l pieniężnej 
arystokracji, grając w karty w 
newnym zamkniętym klubie z 
członk-łem warszawskiego §wla 
ta dvDlomatycznego miał tak 
wybitne niepowodzenie, ii w 
ostatecznym wyniku przegrał 
zgórą 3 miljardy marek pol-
sklch.' 

Nie posiadając tak wysokiej 
orzy zielonych stolikach-
sumy przegrany prosił o kilko-

honorowym nie przysługuje 
dłużs?v. nli 24 godziny, termin 
prolongaty. 

W rzeczonym terminie 4tag 
honorowy istotnie został uregtt-
lowany, dzięki współudziałowi 
rodziny, która w tym wypad
ku ^ośoieszyła z pomocą. 

Tak wysoki rezultat gry wy-
w arł głębsze wrażenie wśród a-
ryistokracji warszawskiej* nor-
rralnfe nie dziwiącej się nawet 
bardzo poważnym stawkom 
dniową prolongatę, wszakże o-

tycłe ufplone przez cztery tysiące fat 
Na ęqrzecłi wyrosła pszenica z zlarn 

znalezionych w egipskim grobowcu 

opublikowane w Berlin 
niesłychanie liryczne 

Było i pozostanie po wsze 
czasy zagadka, —- w jaki spo
sób w duszach rosyjskich „sa-
modzłerźców", tępych i ukry
tych fanatyków władzy, podpi
sujących bez wzdrygnięcia się 
wyroki Śmierci — mógł Jedno
cześnie bytować 

ckliwy sentymentalizm. 
W domu Romanowych było 

to widocznie dziedziczne- Cho
rował na uczuciowość car Ale
ksander i (patrz koresponden
cję fego z ks- Adamem Czarto
ryskim) — chorował Aleksan
der II, rozerwany bombą... 

To samo ujawnia w sensa
cyjnych, dopiero co opubliko-
yanyci rw Berlinie pamiętni
kach 

Mikołaj 11. 
tragicznie zmarły podczas bol-
szewickiej mmhic$. Smut
ny koniec I zwierzęcy sposób 
śmierci, jak* mu żądano — .ka
zał poniekąd zapomnieć o po-, 
przednich, zbrodniach. Ale fakt 
pozostaje faktem. Jak świadczy 
II bliscy mu ministrowie i po
litycy, umiał Mikołaj II mścić 
się m tycia; któryś z literatów 
rosyjskich nazwał go ntwet 
i!li£« 

„złostnoje źywotnoje" 
*(nilełwe zwierzę). 

Cóż czytamy we wspom
nieniach cara z okresu fego na-
rreczenstwa z późniejszą caro
wą Aleksandrą Teodorówną, 
księżniczką Alicją Hessea-Darm 
stadtf \ i 

e, zawierali 
ustępy, 

,.... Ody się obudziłem, czu
łem się s sczęśliwym, Jak nigdy-
w żychu i ' .-g 

O ló rimo udałem się z AIK 
cją do jkólo\vej (Wiktorjl), ba-; 
wiacej podówczas vV Koburgn. 

Kapela wojskowa powitała 
ras caps rzykićm- Po śniadaniu 
%rti}\ithv w tennisn. Około S-ej( 
wJecz^r oowróciliśmy *do do-̂  
nw. ^ 

7.a po: woleniem ciotki Marjl 
nrzenios cm sie z pałacu do wtt 
fł '.v partu f mieszkam tuz o-* 
bok ukoi barei mości Alicji-.-" M 

Nienra wda z iak to pogodnie 
br/.minłn ? \ dalej: £ 

„20 j k wletnia, środa. — NJ 
życzeoie Alicji mfografowaliś-'' 
smy nk IzIŚ. Już mamy odbitki 
rnóbni. )na — w wyciętej ^u-
kni, Id- w galowym mundu
rze pdfk i huzarów 'gwardji. 

Wtejsi wem rwałem jej ufu-
blone (ki laty... Długo przyct! 
skałem w io ust". 

J e # o i dwojga: albo pąito} 
ffanfflz psuło Mikołaja II i ro i 
v. Inelli ' r nfm później 

łczi N"*vkty blzanfyf* 
sfcle, ( 

jego rosyjsko-w^ 
niemieckiej rodzinle-i-

albo w śsreu ludzklem mieszczą 
się przepziwne . ~ , 

sprzeczności: 
lfryzmu, romantyztnitt^a 

ntymentalizmu — twar. 
nienawiść d^ 

Knirku 
i 

•rfaścfw i 
tersko 

obok 
nawet s 
dy desr styzm i 
•* olnośc 

l 
Amatorowie marki eolskiej . 

Owa] cudzoziemcy skradli 45 milionów 

W grobowcu egipskiego Fa 
ona, Tutankhamena znalezio-

J ogromne zapasy pszenicy 
z przed czterech tysięcy lat. 
Ekspedycja angielska, która 
dokonała tych odkryć, przesła
ła pewną ilość tej pszenicy do 
Węgier dla próbnego zasiewu. 

Wiadomo, źe na Węgrzech 

ziemia jest bardzo urodzajna. 
Starożytną pszenicę zasiano sta 
rannie w iednej z miejscowości 
komitatu Fehr. -Mi. 

Wynik był przepyszny. Ziar
na zakiełkowały i wydały pięk 
ne kłosy- Wymłócone ziarno o-
k&zało się doskonałego gatun
ku. 

Porały praktyczne 
Odpowiedzi na zapytania Czytelników 

ODŚWIEŻANIE PLUSZU 
I AKSAMITU-

Zniszczone miejsca wyciera 
się starannie czystym, mięk
kim gałganklem umaczanym w 
spirytusie. Następnie czyści 
sfe szczotką * t r cmMrfka mi

nut, leiyą, stroną nad parą wod 
ną. ' 

Miejsca nagrzane parą, nie 
dając im ostygnąć, natych
miast czesać ponownie szczot
ka w kierunku włosa 

ale niewiadomo 
Od warszawskiego korespotid 

Władze bezpieczeństwa w 
Wit-drhi zatrzymały Alberta 
Menotti l Artura Fragni, pocho-
drących z Medjolanu- Znalezio
na przy nich 45 milionów marek 
polskich w banknotach 50-ty-
siącznych serjowych, z których 
posiadania nie mogli się wytło-

komu 
nta. 

maczyć 
Merc ti i Fragni w Kwietniu 

r. b. zai ileszkiwali w Warsza
wie w iotelu ,,Sport". Osoby 
poszkodowane zechcą się zwra 
cać do jUrzędu Śledczego' w 
Warszawie, ul. Danielewiczow-
ska Nr. fc pokój Nr. 45. 

Odpowiedzi fpiografa 
P. Piel i ł S. — Jeżeli prag

niemy osłabić negatyw przed
stawiający zbyt silne kontrasty 
przy normalnych tonach śre
dnich, należy'posługiwać się na 
stępującym roztworem: 

Wody 4 100 gr. 
Siarczanu miedzi 5 gr. 
Chlorku sodu 5 gr. 

K\fszi zanurzona w tej kią* . 
pieli zbeleje. Należy ją wted» 
wywoł* ć ponownie, ale nie ca» 
kawieie w zwykłym wywoły* r 

waĵ zu lydrochinowyni. r w ; 
mupa się następnie WTOP* 

twftrze hydrosulfitu. który usu; *' 
nlę/wyl worzony w emulsji cbł6 

s r o / a . ." " * ^ * ., 

http://invw.ii
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Zam 
Wttląwaty ftflfl 

mimo długich i k|kakf«fttia pa-
nawiany cl i ©kra top aahran kon< 
f ro lnych re i« fwi* |Dw i tal 169* S&, l i m wieltt o lk iwtą ian f r .h « 
tych oay i n i t y r h i p raycc ip nm< 
m«>wło pr tar tay u ł * y * i £ sarloaf 
ta j powinnoaci * p właśc iwym 

P o n i a d a l a ł a k , d i i . I * p a M a r i i f U 1^21 r. 

.erione wmówienie 
t » b r a i K o n t r o l n y * h 

[Uwagę, ## fł#. r « *« i * , •* rtkdtostefka Powiatu-
wa Kmt ia i i i ia U tupe łn iea e ryn l 
starania t i wtarła na«<««lnytn m 
dodatkowe w p n n w i w i t rabran. 
k#tl tr#ł i t fmk mm Am para. ab? t ym 

,włat t t ie t t tufwłpfotf i nie * wlaa-
»*j w iny t imot l iwiA aatat wiania 
wytnaitanaf lotwialnot* i. 

Lichwa pod pręgienem. 
/ a p o b i r r a n l f w v | t < W o w n n v ( h c r n , m a g m y i i o w n n l r 

I M t a \ ) t B V t o w a r u o d d a n i l o i t n l l p o i Sąd 

Barok Wilr f taaf (ul 

Zamiast „Panu Bogu w okno' 
trafił w moiykanta. 

S k u t k i . t r r H a n t a n a w i w a t 

• i 

Barak wiir t iaaa i m , 1-y 
ska I i ) , Mar ia M ł a w s k a ! ! 1 

aiawska 7H)« E i i« fa Maican 
(Rynek Koacuuaati J4|» Urban 

Wincenty i Grsyhowaki Julian 
(s Ostrej Odry, gm. Korycin-
sktej). ł.anow«ki Majer (l'a-
bryrana C»S). 

Shoą i trzeciego piętra 
dla pntcffcla startj nici twardego iywotf. 

'W niawraolych pniach współ
czesnych przywykliśmy jur do 
rfónyt-h sniutnyih objawów 
wbpactetiia normalnego iyoa. 
To , co niegdyś nalerału do wy* 
jąikow, d i i i stalb aic reguła 

'Wartki nurt bitu porywa i 
zatapia be*wxgle<łMt* tych* ktń-
rajy nic mają dośJ sit cay umie
jętności, aby utrlymae aie, na 
powierzchni R o i l i wykalajeń-
cjł łonu ludrio słaaej woli i ch«»-
ryich nerwów, niitdolni bory
kać mą * pf««tiwrt^ciai«i, wła-
antoręctnic Wadą pres dociea-
«4i .•*"&! wędfówA, Ale są to 
tyj>y. wśród ' ktJrycłi «adko 

> mntajdujemy oJcóiJ rodiio c*y 
, mat ki kilkorga diieci, oddane 

* wychowaniu swojek© drobiazgu. 

T r m mię ttuinacsy wyjątkowo 
watrtąaającr* wraietiie samobój-
ntwa b. p. R. Rubinsxteinowe) 
(Lipowa 40). która w uh. pią
tek o godc. $ rano wyskocmyła 
.• oktin «wci}«fo miesykania na 
I piętna na htuh podwórca i 
odnioala tak cięśkia ohrarania, 
ta niespełna w goosinc pófniej 
wśród wielkich cierpień wyzio
nęła ducha. 

Denatka, kobieta w wirku 
już siatecrnym. bo 48 lat liczą
ca* oaiaroriła m^ża i 5 diieci. 

Powód ro«pac*liwego kroku 
nie ?n»ny. Wyratują przypusz
czenie, i i szukać go nałoży w 
chwilowym rozstrojeniu ner
wów. 

leałi w dstsiejsaei speakaran-
:«#| l^nliira rdarta mą |a«tr»a 
tupania aaoaora, nUtam tilft-
#ka##na waaoloś^. -ło fiit #hy 
ba tylko na w«4» pod „piantow-
•ką* «łr#a« hą kmiotków, A»-
kąi\ w obarnpj dobtft hrhwy I 
«p«dtula« i« blog<ł»ławi#»ó«t wt» nim-
l»i(»« dnwl i im • olummt m%ę 
W 4 i « l * « 1 I N I l u . i / m l r t n i # w y 

t i ł f l l m%ę |att»r*a prM«tarrgo 
rwytiapi .oblewania" kartlaj 
urO^»v«ta| nkat|i. wyprawiania 
•utyrh rhrarin i hurruyrh w«»-
•a l i t k . 

O takith to wialca parad-
«iyrh godarh praywirłriono r#-
łarię # Hołówrk Starych (gm. 
Jtifhnowiattkiai) wrar t B«lnwo-
Amn% t***t iowym" w poatari 
lakko poiitrrolonrgo mucykan-
ta. 5tanwfawa Brrlińakiego, *w-
miaatkalrgo w Hiałymatoku 
pr*y ul. Kupieckimi l'ł. 

i#fhó«kS grafak nia Ityla jo~ 
ki, to ta l imię |ago alynlo w 
nowiaria jakci lago. który o-
ł»#rnośrią awofą uświatma kat•* 
tlą aabawą. N I P mośoa «ię wi^f 
dtiwir^ aołlyaowi I latówak Sta
rych. Jóaolowi iiaió*ki#ifni, #« 
•l>towadril go na w#««*|# #w# 
M , . pi»twoto<lnago \ę**% tak#«» 
r«*t'»ą rupatoia naturalną, iż 
obaem na laśfia kawalrroariti, 

Łiodorhoram trunkiain • mury 
:ą. ra«»ąli palu*4 $ raw«dwarów 

im wiwat. Natomiaat rgota 1110 
iMiIrralmia na linp atrrabiw rfi i* 
Im-ii aią akrcyninrl... bit i kon 
tiiflf ol»or wal 1 i i ium) Jó«kf 
Andruka. piorwarago wa w»i 
rhwata. rlo uciacyki w niowia-
ilomyni kirrunku. I wybyśrir 
ti.l* ur«ynili, poalr/rliwary mu. 
rykanla bo* xagwidonm na no. 
aznnio broni. A inol 

Jałt w bajed. 
Ntoncy n.lbog.uiym n.rod.m n « Iwl.clt . bo moi. 

Clh, B.P tont ioarkaly l» , Jy pf * f 
ul. KiltAtkiogo, otrftymgt ottag-
daj w y finalny U l 1 Niomiar. 
Roadarlcty koportą. ««ala«t w 
ma| bankiittt inilifttitttarkfiwy, 
a na odwrntnai *tronio, która 

tak windomo - ma jaat ta 
'drukowan*. »Młt-fytw|, r » unitę.. 
l««ia. 

1 .̂ 
krr i . 

Złota karta dnia. 
N i r b f rJ t i»SX u p r a w i a ł H c ł t W F n n l t p f h t t l a c j i . 

Ptawułlo to «apaitiiętttję to
bie najnowai lauroai-i naa*/«) 
Policji. • w «xc*rgólności.-

1) Uakowicz Jósraf * Chalir 
gaąiny ZaMudowakiej; 2) Go-

Fartów 
x 

H*tlew§ki Andrroj x 

(llialyatocxok); i) Irek Sega! . 
Bialogoatoku (r.a odmowę «prxe-
dania papieroaów) oddany do 
dyapozycji Sądu. 

Samobójstwo umysłowo-chorełio. 
łytwą poóertnąl gfodlo 

' W p iwiata i Pwd j r y Rybo lpw-
akici pfgy u l ; Ś a l Rocha 15 
to tgośc i i « « Oriegiaj jakiś o ^ 
•obnik, iw raca jącwpow i i echną 

;nwagę t w y m azczególoyoi wy-
riądem i narw^owcftii r u c h a m i 

. Uaadow iw t i y tią ': w najcioro-
meja tym kącie, (ti ieaamowity 
goić poprosił o putclkę doj-
f id ik tcgo p iwa i )%\ grzebać »ic 
jm yaamaoiach. W Ł a w » y r o m o -

' wenc ie aalyasano Jgtuchy t t u k 
opadającego na l o d l o g ę ciała 
oraz jęk i i c h a r k A Po oświet-

l o n i u ciemnego kąta o c w m o-
: | « c o y c h p r i e d ł t a w i ł aią watrsą-

•ający w idok f Ną p o d ł o d i c le
żał ów aicxagółny gość % po* 
der*» iętc in gardłom. Z potwor
nej rany btuzgała k rew gzoro* 
k im at rumiankrn. W ręku oioam-
c i ę i l i w a g o t kw i ł a zakrwawiona 
btaytwa, k« fc»owo lac i lo ią ta . 
Stało alą d b w t i y a t k i c h jat* 
aern, xc uioterający targnął ttą 
tam oa własne iyetc. 

Po •kończeniu agonji ostało* 
no, i e nam obój cą ja t t Moryc 
Cbaim Wajr t iEte jo, lat 32, u-
royałowo chory, mi#»ikani«c 
Siemiatycz po w. Bielskiego. 

Brylant w synagodze. 
UcrcłWy malazca i hojny właśclcic^ 

Spałniający p o ^ i g i w syna
godze „ thóra lnej^ fc iynaof i R C E -
n ick i waalaił one |da j w kory-
tarxu tej i wiaty n i wy łu i kn ię ty 
brylant. Pon iowa i stało się to 
w c»a«e nabo ien l twa i tempeł 
pnepc łń iony by ł w iernymi , ucs-
c i w y znalazca wałąpi ł natych-
miast po ukończeniu modłów 
obwieści ł wąsem Irobec i każ

demu z osobna o znalezieniu 
k le jno tu , 

T ^ t u t własności zgłosi ł p. S. 
W., podając znaki rozpoznaw
cze. Stwierdz iwszy zgodność 
tych zapodaó, JRezrticki wyda ł 
bry lant , a wdzięczny p. S. W , 
za odzyskanie cennej zguby 
wręczy ł m u ty tu łem nagrody 
100.000 rak. 

Kopiąc ft 
cem pogrzebany. 
if do zadołowanła ziemnlaliów, 

'w łośc ian in wsi Balrnówki (grn. 
Do j l idy ) , Józef Żyfc iewicZt^po-

•. alizgnąwszy się na mokre j od 
deszczu krawędzi , ] runął g ło
wą na dół . W upadku zaczepił 
nogą o deskę, przytrzymującą 

- wydobytą z do łu ziemię, a ta 

po zerwaniu wąt łe j przegrody, 
osunęła się i grubą warstwą 
przywal i ła swą ofiarę. Z a n i m 
spostrzeżono, -too zaszło, Ży ł k i e 
wieź wyzionął Mucha i z p r zed 
wczesnego grobu wydoby to już 
ty l ko jego zw łok i . 

Z ręhi swojej iony 
igłnąt, otruty przez nią, 

miestkaniec St. Niewiarowski 
wsi Kłopotów.gm.Sieoł ia tyck ie j . 

Pożyc ie—małżonków by ło od 
dawna niezgodne i gorszące. 
W ostatnich cmnacb dochodzi ło 
coraz częściej do gwa ł townych 
•prieemek pomiędzy n im i . T r u 

cizna zadana podstępnie przez 
p-nią Jadwigę, położy ła wresz
cie kres temu p iek łu , gasząc 
jedno a łamiąc efrupe życie, 
G łęboko smutna jl wstrząsają
ca tFłłgedja małżeńska. 

Nie będziesz zaprzęgał 
ani Konia, ani wołu, ani osła 

napisal i z łodzieje (nie zdradza
jąc swego iokogni ta) do p. Sta« 
nndswa CAfsk :eg©, właściciela 
majątku Pilwice, i skradli mu 
całą uprzęż, łącznej wartości 

50.000.000 mk . P. Górsk i zgło-
sił protest przec iw temu przy
kazaniu na ręce Urzędu ś l e d 
czego. 

Kronika policyjna białostocka. 
Kradz ieże . Joskowi Łapser-

d a k o w i (Ko le jowa 26) ściągnię
to za strychu biel iznę wartości 
5 m i l j . mk . 

— Jan Z i ronoch (P iwna 8) 
postradał garnitur, oceniony na 
5 mi l ) , m k . 

— Na 30 mil) , m k . szacuje 
sobie poszkodowany Mojżesz 
Bełach (Ki l ińsk iego 19) skra
dzioną mm zo strychu bjpl iznę. 

— Kar to f le wygrzebywał nie 
ze swoich grządek Jan Chta-
dziatit lat 15, zamieszkały przy 
matce (Mar jampolska 10). Po* 
szkodowany Konstaaty Kaczyń 
ski (Mazowiecka 42) przy łapał 
młodocianego amatora cudzych 
z iemniaków i oddał go pod 

właśc iwą op iekę. 
— W i e p r z k a war tośc i 22 mi l ) . ; 

m k . uprowadzono z ch lewa w\ 
mają tku Józefowo (gm. Z a b ł u 
dowsk ie j ) , należącym do p. 
Stanisława Ktersnwskiego. 

— M i e s i k a ó c o w i wsi N o w o -
sady (gm. Zab łudowsk ie j ) , K a 
z imierzowi Baczyńskiemu w wy-
p łókano" komorę zapomocą 
podkopu , zabierając garderobę, 
biel iznę i w ik tua ły* łącznego 
wa lo ru 110 mi i ) , m k . 

— Z pod ręk i Mar j i K u l i 
kowsk ie j (Bogaczowska 12) wy-
garnął n iew iadomy spryciarz 
) .200,000 mk., utargowanych co 
t y l k o za owoce. 

Fatalne skutki nieostrożności. 
Wielomilionowe straty 1 uszKodrenit ciała 

spowodował ślusarz, naprawia* 
jacy automobi l w podwórzu 
domu pod Nr . 17 przy uL W i ę 
ziennej, nagrzawszy nadmiernie 
zbiornik z benzyną, k tó ry eks
p lodował . W mgnieniu oka ca
łe auto stanęło w płomieniach. 

Pożar ten z lokal izowano do
raźnie przed przybyc iem straży 
ogniowej . Szkody, wyrządzone 
samochodowi , oceniają na 30 
mi l jonów m k . Niefor tunny ślu
sarz doznał poparzenia twarzy. 

' • ! • « f m l i j o a o 
. N | * mija? p m | tęką ^ 

*«»lio pasieni i niarlirąc 
łriMlwk- pś lmm kupno do mi* 
•ta. poiwilaiw stiMs natym 
jliMuntljoniwym świstku 

właa«|wa.|ma ołn-kodsą. • „ , 
»as. tff»4i! U | U ) . 

Handel, finanse, dtożyzna 
W IllałyniNtoKu I 

Dowólt 4 wagtiliy sstnat, 1 
waatmy^snlt i 4 wag w<gg| 

• u Li ny 
w»g«i» ry#u. 

I lolar ynów npr/rskoc/ył 
nnl|fiii drorysna pęcvni«|e. 

W a l k a ! • spabti larją. linń 
w mrd/ięlę. ąkim 14 lun. n u 

1 p«» p*»ł. L tali obrad 
•train o.ll,^ 
K<*rtiitftu , 
k i 9 Ijfhw^ 
wsryat|tM-łi 
r«w t iwirr f i imy ii« szpaltach 
. .Dzienniki 

<KXXXKXXXXXXJ<XXXXXDCXX)CXKXXXXXXJI 

W n o w o o t w a r t y m sk lep ie futer 

F. Janhielewicz 
Sienktewiczc 18, 

M o y n n n a b y w n r fu t ra różnych gw-> 

tunków. po cenach dostępnych. 

fmUimi Lccsałcgy 

fiOolmroIsllMo 

Mamienie żółciowe aniiK 
'UtłarrrS 

<Ji» <4»»trur 

IC«tni#ft ł* mrUndmą hmm IłAlił, 
O ł i | «Wv por rą |ko«»r . flot m bukach I i lol l iu 
• K i f l i u l . I *ub»trvvani« w <mąUuhtf, hhhtnt 
tm i m ^ t i i * lub t r i b f s b s r w n a i«k wuda. j ę / » k obło: 
*• u . i s t b . 0 < | b . , « n i * M s « « m K W j d ę n . » hutrt^nU H 
w r o i y K t o w v . » i ln« i4«tt*i^0^mmr. CJb |« *y p o d r * . . 
w ą l t o b ł e s ł | n y bń l , k tóry mię fO*rho<l»i ku • t . « A t « 
ł « I węgl i mi pa ł o p a t k i . W c d ^ r i * bt#u« l.». r « « . . d » r 
k i » * * k « l o ł r o w ą . Bisk i r k u * « • * ból 
(p raea t rya l ) . N i r k i r d y wymio i 

U ł i t a r y r t i i n l o i m * i j l uii?tr1« 
Adtaaara-fi«yoluf W, NUtHOJIWSItl W*riiaw«, fluwy-iwlat L. S. 

t i ra* ból w p l r m c b i 
Ot* *<»fmą, iJłi»»#cKS» i. 

Dr. SZACKI 1 
Choroby utzu. garita 1 aasa 

p r z e n i ó i l t l f oa u l . Sienkie-
cxa 43 (róc Jurowieckiej) 

P rzy jmu je 9—ł i 4—7. 

Dr. S. KracowsKi 
Choroby wswaętrsoa, 1411 

* i tobieca i sKo«z«rja. | 
pisyiautia md g®4*t 10-12 i od 4 - | 

W A Ł Y S T W C aL U p # w » I?. / i 

Dr. M. Kacnehon 
Ckorobr wmmm*¥€mm • I M I M . 

Białystok, uh Ki l ińsk iego 8, I 
te lefon Nr . 243.. M32 I 

P r i y j m u j e od g .9—1 i 4 — I , 

P. E 

«•-Urną 
* • * ai« /.ehraiii«t 

>ołaryna|fo dla wsi, 
lJ0*ąda«f ud/isł 

rtłfirikfiw (marudt.. 

). 

Lb o» « b f garita, n«aA. 
• • » W W « r a * « « r i * Śwtę-
h»*v«lta N i . 6. I UW 

•aif»©w»aa nmmm^ 
lalka u ri , i «, i * | r k . 

• f u t t r p i a n i r . (Men? 
% K r d 1l*tri»„ | ł „ | . 141 | 

YA » USUWA 
I . liliOJIYtlilp . 

A ł . k i w • a p « 4 i o a c i wt l« ją , | J 4 , 
[wytti (s<ł»te a rhodzą ; 

H- U r y n a n e m . ' 
fony . G o r v r » 1 U M 

• i«7ka<'h. B ó l * 1 mu. 
• l aków: W d o ł k u 1 
» * j . m paair 1 Irtmf-
i** i r b e i 1 p a r n e na 

l l a t r e pt#f«icjw<«!i (na 
| n n « poty , i ó t t a c a k a . 

LeR|r/-denłv5tłi 

ICH0NSKI 
P a U c k w a 4 t t l e f . 19. 

L e c s e n t e , I p l o t n b o w a n i e , s l o t * 
* kauc»| łkow« d o t t a w k i . 1440 

Dr. M KANEL 
Sflacjal. od cborób wenerycznycD ; 

sMórnych I m o c z o p l c i o w j c h 
(n iemoc p ł c i o w a ) . 

Pnyfarai* od s*ds. S—IO r. i 1—7 1 
kobiet i d*i««i 4.S p.p. 

JBI . S i a a k i a w i c s a i ? , oaobya w e j l c t a . ! 

Dr Gurwicz f 
Specjalność choroby skórne 
weneryczne, moczopłciowe. 

Lacz. promieniami Kaatgeas. 
Prsyjmtije ad godz, 10—•! i 4—I, 

Białystok, ulica Lipowa I I . 

Dr. i . KANEL 
iła I w s n o w i ł a p r *y i«c ta 

cborycb , 1435 
iwicsa 3?, | | p i ę t r o . 

Kryński 
roky dróg mociowyck 
cane 1 sKórne. 1436 

ca w I I I a*€tts?sa* 
i* ol sod*inf 9—1 i I—?. 

llc* r|»5a L«P*»*m Nr. 33. 

M E U M A R K 
P t o j r o f r o d i k i e f o A la lu : 

Dr. 
D. ©rd% « I U I I W I I W U I E I U n i a i w 
jewskn-oo sJpitals wenerycznego. 
C h o r o b y w e n e r y c z n e , s K ó r n e I 
t o c i o - p ł c i o W e ( 6 9 5 - 9 ) 4 ) o d 1042 
i od 3-s p po jud . tal, K i l iaek iago. 11 

( u l . N ł s m i a j k a ) w B ia lymstoko , 

Dr.J.^alewsRi 
m< 

al. t|ie j l 

Choroby sliras, weneryczne, 
mSczopłciowe | ^ 

Jap iewicza 14 na. 3. 
dfclŁ i MZ Y J NU JE 
#«o I o4 4—1 popołudr 

Dr. Z A 
Choroby iołądKs 

W A D JE © i i i i i l r I I N T G I ^ A ! I 
. ^ * . t trt...ir pairricii i Iwsaowił przyjścia! I 
ądKa I KiszeK Jl | J p < l w a N f ł f . i I 

OgłoszeRia drobne. 
Majątek leśny, wifk-

eay lub 
saaesniaissy tersa le lny. 
choćby z młodym lasem, 
w sdrawej miejscowoici , 
niedaleko kolei, kupię. 
Pośrednictwo wynagrodzę. 

Wiadomość: Warszawa, 
ul. Chmielna 21 m. 3 u 

adwokata Szumińakiei a Zgub iono ~ z a l w i a d c z e 
Co p r z e k r o c z e n i u Ętą> 

a k r ) mfdmmm p t * e x StSf 
r o i t w o B ia łos tock ie na 
i s n a L i b y R a c h e l Ł u a s k i e f 
s a m . w m. G r ó d k u p o w 
Bia łos tock iego , p r z y u l . 
Fąbryc«nc i N r . 10. 

Clkradziono dowód są 
osjl bisty »Nr ,546 f .wy4 

iątm od II 

przez S ta ros two AX4>łko, 
v*jy»kie um imię "Itsch^ 

e ło Junowicza. |l 424 

gubiono tymcza łowe 
SSŚwiadezenie d | m o -

b§ izacy jne w y d , w j B i a -
łylnstoku przez Szfcital 
O p ę g o w y Nr. X B* ! » » ? 
l g l a c a Szczęśniak* ( tocz . 
ł 9 f t ) , zam. L e ś a i ł t w o . 

geko wina. | l 441 

Ki 

„APOtLO" 
SienKieuicza 22, 

?t" 

Początek edsta 

f 6-a,7l,9, 102, 
Kasa od f. 55? 

MIŁOSC•ZBRODNI 
• 

D r a m a t w 6 -c lu a k t a c h n a t łe p i kan tne j 
a w a n t u r y m ł o d e j k o b i e t y E R I K A G L E S N E R znakomita kokota LUCY 

*HRAB|NA PARjYŻi głównej . 

Ki ni 

„MOD 
M O T T O : Świat jest wielką orana cyrkową, a życie ponurą komedją, k tó ra czysto boleśn 

RN" \ l& szczęście córki (t 
KABAt S w. POCZĄTEK: 6 w-

wyśmiewa. 

w rolach ( 
znakomici 

głdwnych: 
imłrykańecy 

twarz i masha) Marja LaLońte 
6. aktów smutnego opowiadania o prmaiyeiaeli donjttaaa 

Rzecz dzieje się w najweselszej dzielnicy Nowego-Jorku — Brodway'u. JOaPłi B l i rke 
D Z I Ś N i e b y w a ł y A m e r y k a ń s k i Sz lag ier 

s c y k l u 

Zachodu Pojedynek wśród nocy>25£Ł!S 
w roli głównej ART —ACORD xnany i obrazu . U G A BIAŁEGO PAJĄKA*. 

c*e>c. 

lózet Uj«i,ki. 

1 >R£MUHŁkATA:-2S6;ótt6. ó ć i a 
milimetrowy, lob jego miejsce na 4-ej 
tekście 10.000 mrk. Drobne ogłosz. (pet 
Ogłoszenia w numerach świątecznych 
Na zasadzie uchwał Zjazdu i Prasy Prc 
stkie komunikaty instytucji prywatnych i 

nice p o d l e s i a mw^dmĄ 

idę mMi mk. W 
:)' ni wyras 5000 mk. 

bJ9-'proc dro ia j , 
Łcjonałnej wszy-

społecznych w kro-

k*Uw w l'a|H[?TMBTOfflaWT^».' 


